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Przedłożoną Radzie państwa samoistną 
taryfę clowa, wraz z wprowadzającą ją 
w życie ustawą rozważać wypada pod dwo- 
ma względami; a mianowicie pod wzglę- 
dem ich wpływu na wewnętrzne ekonomi- 
czne stosunki, i pod względem możności 
zawierania na jej podstawie traktatów han- 
dlowych z zagranicznemi państwami, a 
w szczególności z Niemcami. 

Z przedłożonej taryfy okazuje się prze- 
dewazystkiem, że nie jest ona bynajmniej 
protekcyjną, ale przedstawia raczej jak naj- 
wybitniej wszelkie znamiona ceł fiskalnych. 
Za podstawę jej wzięto z mało znaczącemi 
zmianami wysokość ceł traktatu handlowe- 
go z Niemcami z r. 1868, który, jak wia- 
domo, zniżył znacznie dawne protekcyjne 
pozycye taryfy z r. 1853 i z tego wzglę- 
du bynajmniej zwolenników systemu pro- 
tekcyjnego -nie zadawalnial. Postanowienie 
pobierania wszystkich cel w złocie, zamiast, 
jak dotychczas, w srebrze, podwyższa je 
wprawdzie o wysokość różnicy ażia, ale 
konsekwentne przeprowadzenie zasady ceł 
fiskalnych znosi znów jak najzupełniej wy- 
nikające stąd dla austryackiego przemysła 
korzyści. Obecna samoistna taryfa cłowa 
podwyższa bowiem znacznie cło na wszel- 
kie przedmioty pożywienia sprowadzane 
z zagranicy, a mianowicie na wszelkie to- 
wary kolonialne, tłuszcze, oleje i żywy in- 
wentarz gospodarczy, tak opasowy, jak po- 
eiggowy. Wyniknie więc stąd nie tylko 
podrożenie życia familij przedsiębiorców 
fabrycznych, ale — co w stosunkach przemy- 
słowych nierównie donioślejsze ma znacze- 
nie — podrożenie robotnika. Co więs taryfa 
samoistna przez podrożenie ceł na wyroby 
fabryczne drogą postanowienia opłaty ich 
złotem, przysporzy w protekeyjny sposób 
w kieszeni przedsiębiorców, to wyjmie 
znów z tej samej kieszeni i to bardzo so- 
wicie przez ustanowione cła na przedmioty 

ywienia z zagranicy sprowadzane. Je- 
dyną rzeczywistą ulgą dla przemysłu, szcze- 
gólnie młynarskiego i piekarskiego, a po- 
średnio przez wpływ, jaki to na większą 
taniość robotnika wywrzeć może, i dla ca- 
łego ogółu przemysłowych przedsiębiorstw, 
jest zupełne zniesienie dotychczasowych nie 
zbyt wielkich ceł na wprowadzanie zboża 
z zagranicy. 

Przeciążenie konsumentów przez posta- 
nowienia obecnej taryfy wychodzi już, sko- 
ro cła na towary nie są protekcyjnemi, ale 
fiskalnemi, z obrębu względów gospodar- 
czych i wkracza w dziedzinę zupełnie in- 
nych kwestyj. Chodzi tu o to, czy po prze- 
prowadzeniu reform podatkowych, które ró- 
wnowagę w budżecie przywrócić miały, 
okaznją się jeszcze w budżetach obu po- 
łów państwa takie niedobory, które smut- 
nej konieczności podwyższenia ceł wyma- 
gają. Nadrost dochodów z podwyższenia 
ceł drogą zamienienia opłaty srebrem na 
opłatę złotem i 2 podwyższenia ceł na 
przedmioty wyżywienia z zagranicy spro- 
wadzane obliczają w kołach kompetentnych 
podług importu lat ostatnich na 12 milio- 
nów złr. Rozwój konsumcyi w latach po- 
myślniejszych może z czasem podnieść zna- 
cznie tę sumę. Będzie więc rzeczą tak Ra- 
dy państwa, jak sejmu węgierskiego zba- 
dać rzeczywiste potrzeby skarbu państwa 
i osądzić, czy natężenie podatku w tym 
stopniu, w jakim go taryfa postanawia, jest 
koniecznem i w razie przesadnych wyma- 
gań rządowych postanowić stosowny pro- 
cent zniżenia albo całego ogółu ceł fiskal- 
nych, albo pewnej zbyt uciążliwie dotknię- 
tej ich części. Zawarty w obecnej taryfie 
interes skarbu tłumaczy nam W bardzo ja- 
sny sposób przyczynę, dla czego oba rzą- 
dy tak łatwo względem jej zaprowadzenia 
się porozumialy; tak węgierski, jak i przed- 
litawski budżet ma swe niedobory, które 
pokryć wypada. Od tych względów nie bę- 
dą się mogły i parlamenty uchylić. Jeśli 
sig wykaże. że cała wysokość nadrostu do- 
chodów państwa z podwyższenia ceł w fi- 
skalny sposób nałożonych jest do pokrycia 
istniejącego jeszcze deficytu potrzebną , to 
ostatecznie na jedno i to samo wypadnie, 
czy cały ogół kontrybuentów poniesie ten 
ciężar w taki sposób, że każdy z nich pe- 
wną sumę więcej podatku zapłaci, czy też, 
niepłacąc go, równą sumę wydać będzie 
musiał na opędzenie potrzeb życia, a przy- 
znać jeszcze należy, że cła fiskalne, obcią- 
żając przeważnie wybredniejsze potrzeby 
życia, ochraniają przynajmniej od ponosze- 
mia ciężaru podatkowego najuboższą klasę 
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ludności, która się spożywaniem samych 
krajowych płodów zadawaloiaó musi. 

O względach politycznych, jakie na prze- 
wlekanie a następnie na zerwanie zamie- 
rzonego traktatu handlowego z Niemcami 
wpływać mogły, mówiliśmy już w jednym 
z poprzednich artykułów, ale pozostają je- 
szcze względy polityki handlowej, względy 
na możność uniknienia tej wojny celnej, 
tych wzajemnych represyj i tam stawianych 
w ruchu międzynarowych wymian towaro- 
wych z zerwania ugody zwykle wynikają- 
cych. Zachodzi pytanie, jaką furtkę zosta- 
wiają samoistna taryfa i połączona z nią 
ustawa do możliwego zawiązania na nowo 
układów o zawarcie traktatn handlowego 
z Niemcami, a wrazie niemożności osia- 
gnięcia tego celu, o ile zawarte w ustawie 
postanowienia wywierają nacisk na Niem- 
cy, eelem skłonienia ich do zawarcia ugo- 
dy względem wzajemnego przyznania 80: 
bie prerogatyw państw najwięcej uwzglę- 
dnionych. 

Dwa punkta stały się szkopułem, 0 który 
rozbiły się pertraktacye z Niemcami. Osta- 
tnie nie chciały się zgodzić na podwyższe 
nie ceł wchodowych do Austryi, jakie z po- 
stanowienia pobierania ich w złosie wyni- 
ka, i na wymagane przez Austryą zapro 
wadzenie ścisłej kontroli przy powrocie 
z Niemiec towarów austryackich do apte- 
tury posłanych. Ostatni punkt wymaga kil- 
ku słów wyjaśnienia. Procedura udoskona- 
lania surowych wyrobów tkackich tak weł- 
nianych jak lnianych - przez postrzyganie, 
gladzenie, 
dzaje zabarwień i wzorzystych kolorowych 
druków, które to czynności fabryczne na- 
zywają się właśnie apreturą, nie była nigdy 
w Austryi stosownie do ogólnego postępu 
przemysłowego rozwiniętą. Surowe tkaniny 
wysyłają austryaccy fabrykańci zwykle do 
Niemiec do apretury, zkąd, wracając do- 
piero, wchodzą. w handel. Na . podstawie 
uświęconego przedawnieniem zwyczaju i 
postanowień poprzednich umów międzyna- 
rodowych tak towary wchodzące do Nie- 
jak wracające ztamtąd 
w udoskonalonym kształcie nieulegały ża- 


to więc pewien rodzaj międzynarodowej 
wzajemności, w której jednak Niemcy wiel- 
ką miały przewagę. Dla braku kontroli 
wkradły się zadużycia i wiele tkanin czy- 
sto niemieckich wchodziło do Austryi bez 
cła pod tytułem apretowanych w Niemczech 
austryackich wyrobów. Z tego to względn 
Niemcy 0 zaprowadzeniu ścisłej kontroli 
wcale słuchać nie chciały. 

Skutkiem stanowczego obustronnego 0- 
świadczenia, że żadne z państw od warun- 
ków swoich w tych dwóch punktach nie 
odstąpi, zerwały się układy. 

Co do pobierania ceł w złocie Austrya 
spaliła za sobą okręty. Cło to postanowio- 
nem zostało. Co do apretury zaś, paragraf 
9ty ustawy zaprowadzającej taryfę samo- 
istną postanawia tylko, że surowe tkaniny 
z Niemiec do austryackiej apretury idące nie 
mają podlegać cłu, ale ulegną ścisłej kon- 
troli co do koniecznego powrotu do Nie- 
miec. Instrukcyę tej kontroli wyda władza 
administracyjna. Względem odwrotnego sto- 
sunku ustawa nic nie postanawia. W tem 
właśnie pozostawioną została furtka. Roz- 
winięcie się apretury miejscowej byłoby 
dla przemysłu austryackiego bardzo pożą- 
danem, ale Niemcy | 
skowną gateZ swego przemysłu. 
interes Niemiec skłaniać je więc będzie do 
starań wprowadzenia tego punktu do ugo- 
dy zapewniającej wzajemne prerogatywy 
państw najwięcej uwzględnionych. Zastrze- 
żenie wydania instrukcyi co do kontroli 
władzy administracyjnej ułatwi postanowie- 
nie złagodzonych w tej mierze warunków. 
Do przyjęcia zaś ugody względem wzaje” 


jących tych prerogatyw bądż towarom bądź 


okrętom węgierskim lub austryackim, PO- 


aod towarów wolnych od cla 5% 


bierać się będzie 100/, więcej nad taryfę- 
od war- 
tości towaru. Postanowienia te zatamowały, 
by wszelki import z: Niemiec do Austryi i 


turą tkani 
podobnie, 
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otwotzy znów 
wania apretury, 
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węgierskich na granicy 
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w o zawarcie 


zrywaniu umó 
dzieć dziś już można o nich, 


dlowego, powie 
że celu swego nie osiągnęły. 
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kactwa i skandalu. Wszak one zawsze 
lecz czy godzi się przywiązywać do nich 
czy warto na ich obelgi odpowiadać 
Wprawdzie skandal i frazes ma zaw- 


sze swoich zwolenników, lecz 


lemiką przyznajecie siłę tym 


w kraju nie 


szą im wy$wiadozacio satysfakcyę. 
bowiem, aby ktoko!wiek chciał 
aztandarem dwóch dzienników, 
gdy z umysłu niesławią ro 
tych, których kraj wybrał, 
niesłychane, gdy szerszą 
wanie wzbudzić winny. 

Watrzymatem się jednak 2 
walczy niepotrzebnie 
domość, że jeden z czł 
w ratuszu lwowskim, aby 
od redaktorów i promotorów 0 
itacya w mieście udaje się 
dowodzi jeszcze wpływu na opinią kraju. 
6 o wyborze posła w okręgu i 
ańskim. Pieśoi Jeremiego 
autora wysoko stawiam. 
natchnienia, ma poszciwe 
sorce i dobrą wiarę, a'eż 


gorliwym i 


szlacheckie tradycye, zacne 
ego do 
giyby chciano obrać wodzem 
cbliwego kspłana, dla tego, że jest 
gwoim zawodzie, lubo cał- 


nierówna się temn, 
armii jakiezo świąt 


mają, że spierając się 7 niemi najwięk 


wybór Kornela Ujejski 


jak 


wymo*nym W 


tiem mu obcą sztuka wojowa 
to zaiste nie nowość w naszym 
przez lat kilkadziesiąt, chciel śm 
do rozwiązania wszelkich t"u- 
a etad rezultata wynikły 
wszystkim wirdomo. Czyliż y 
poezyi i uczucia, która bierze rozbrat 
Pan Kornel Ujejski nie zwykł 
zajmować się polityką, czasem tylko rzuca „żywe sło- 

i obok wielu egzageracyj 


ta świ 
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Niemiec. Jakiekol- 


wsi pojąć niekiedy trudno, dlaczego 
dziennikarskiej, kiedy w kreju panuje 
zupełna cisza. Kto walczyć musi z tylą przeciwno- 
Galicyi ten nie może być 
ładreń, bo przebywa twardą szkołę, 
o utrzymać zagon ojczysty, a cóż 
dopiero odzyskać całość owej wspólnej spuścizny. Wy- 
ze wydawaly mi sig nieraz zby- 
nia, jakich w szacownem waszem 
dzicie krajowi. Któżby nie wytrzeź- 
wiał po tylu próbach, myślałem; że zaś są pisma, 
licytują na patryotyzm. to ich rzemiosło 


daków, 
zarzucaigo im zbrodnie 
brednie, 


z wiatrakami, gdy nadeszła wia- 
onków 
usłyszeć wyrok potępienia 


agzym nsrodzie, żyliśmy nią 


ENT GRAY, 


zniszczyłyby ważną gałąź niemieckiego 

przemysłu zajmującego się zyskowną apre- 
n austryackich i sprawią prawdo- 
że się albo traktat handlowy Za- 
wsze na podstawie samoistnej taryfy celnej 
przez Austrye wymaganemi, 
albo też stanie” umowa względem wzaje- 
ania sobie prerogatyw państw 
glednionych, w której Austrya 


drogą do wykony- 
rzeże sobie za to 
win austryackich i 


traktatu han: 
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sądzi- 


to nałóg, przeciw któ- 
jak przeciw pijsń- 
wydać powinien me 


skargi i zarzuty, że po- 
organom, jakiej one 


Nieprzypuszczałem 
iść pod wyszarzenym 
aby im dawał wiarę, 
gdy poniewierajg 
które tylko polito- 
oskarżeniom Ozasu, iż 

delegacyi stawił się 


zarazem owego mitin- 


Rady państwa czyliż 
nia. Polityka poetyczna 
śmy koniecznie w na- 


znów mamy wznawiać 


adczy jak posiew ten 
a wobec grona obywa- 
mych fantesmagoryach 


i ciemięstwo, jakich 
legaci polscy milczą, 


halucynacya. 


i Stańczykami 
przedstawiono, 


horyzoncie politycznym, że Włochy, 


chcą nas wskrzesić tyl 
sprzeciwia, 


wód, bo nikt nie odpowiedział mowcy 
Cayliz to. nie przerażający 
znane pokusy, co ras w 
bezdeń znów sig odradzają, te po ty 
ozegośmy sig nienauczyli, 
mania sobie. Kłamiemy zuchwalej dziś niż kiedykol- 
wiek, bo nigdy czarniejszego 

polskiej horyzontu niż dzisiaj, 
krywają dwie straszne chmucy 
gi niemieckiej, a znikąd 
nego przyjaznego promy 


jemy i my to słońce I 


zjawi, byleśmy go nie 


iak jot tylokrotnie spychaliśmy naród wstecz podo- 
bnemi jak dzisiejszy obłędy. Niemasz dostatecznych 
słów potępienia na podobną letkomyśincść czy złą 
wiarę, co się zdaje urggec nieszczęściom ojczyzny. 
Srlachecka krew oburza się na myśl, że to w kole 


podn 


miłością sprawy ele chęcią potępienia tych, którym 


ster kraj powierzył. 
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niesienie Agence 
siła arabasadora 
cyo pokojową, 
ag do głównej 
ną oznaką, do jakiego 
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koja wprost z Rosyą, 


wne oddać korzyści, ele z drugiej strony znaczyłoby 
to upokorzyć Teig „uwiesz"za Anglię i Austryę. 
się 

nia wojny, jak odrębnego pokoju turecko rosyjskiego. 
Od osoby, bardzo dobrze obez iejami 
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ramuńskiej wraz z k 


chmiast zwołać Ciało 
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nych od 
natomiast 
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Mosse (także w Ber! 


a nawet i Niemoy (! ?) podnoszą w parlamencie ucisk 
doznaje Poleska, jedni tylko de- 
jsk gdyby temu wszystkiemu 
kłam zadać chcieli, jadni delegaci polscy stają sig 
dla tego słońca — zaéwieniem*. 

Okrom słów Ojca Św., popartych wszelako ojcow- 
gkiem ostrzeżeniem, radą 
ści, wytrwałośsi i odwagi“ — wszystko inne tylko 
_Dsść tej próbki, aby się przekonać, 
jakim zładzeniom pod wpływem dziennikarstwa lwo *- 
skiego ulezają niektórzy. Dziwić sig niemożna, jeśli 
agitacya przesiw delegacyi, 
znachodzi powodzenie u tych, którym 
że słońce sprawy polskiej wschcdzi na 


że ze% wielu- wie”zyó musi najlepszy do- 


i Rosya nie odniesie świetnego 


kwatery rosyjskiej, 


swym z pobytu w głównej kwaterze, Cogalniceanu 
okropnie był rozgniewanyma z powodu oddania armii 


skie.“ Na ponfnem zebrariu ministrów zestanawiano 
się nad pytaniem, czy nie wypada zastosować $ 89 
konstytucyi, który opiewa: 
w niemożaoś:i panowania, r 
winni legalaie skonstatoweé tę niemożn:ść i natych- 


rejencyę , 
opieka nad mełoletnim następcą tronu.* 


ło powodem ukrywania wypadku? Dia, czego 0 wy- 


Od czasu wypędzenia 2 armii rosyjskiej korespon- 
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daną narodowi „cierpliwo- 


oraz kampania z Czasem 


Anglia i Niemcy 
ko delegacya i Czas się temu 
pa tę tyradę. 
symptomat, 28 wszystkie 
coraz głębszą popychały 
In cio pi- 
żeśwy przywykli do kła- 
nie było dla sprawy 
kiedy to słońce za- 
pansiawizmu i pote- 
okrom słów Ojca św. jed- 
ka. Za temi chmurami Cru- 
wierzymy stale, że się kied 
oddalali w ten sam sposób, 
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li znaczenie akademicz- 


stopnia Rosya może liczyć na 
do szukania i zawarcia po- 
może wprawdzie Turcyi pe- 


tak dalece dłużezego trwa- 


nanej Z | 
następujące 


s. Karolem „w soldaty rosyj- 


„Jaśli 


książę znajduje się 
natenczas ministr 


owie po- 


prawodawcze. W takim razie 
której także porucza sig 
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przeprowadzenie ciała. Co by- 


ród cesarski, a koniec 
tak mało było szcze- 


i spraworda- 


w. 
wiadomości ważniejszych, in- 


was dochodzą, niema, ale 
ochodzi do nas żywe słowo wychodzące 


położenie armii, 


w namiocie na nog 


tem mniej sucharów, < 
zniszczonem. Zimno, głód, pragnie- 


szczętu zostanie 


nie, brak schronienia, ciepłej odzieży, 


aieprjete trudności 


„ą główne rysy położenia armii. Powszec 


niedostatki z jakiemi 
napotykane w pismach zagranicznych nie dają 0 tem 
dostatecznego wyobrażenia. 
dającemi się wojsku we zn 
egipska plaga myszy, ( 
nienia pod namiotami i literalnie 
wydzierają strawę, niszczą ich nakrycia , 
że żołnierz ani butów zdjąć nie może, 
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©groszenia (inseraty) przyjmują Się Za opłatą 


wiersza drukiem drobnym po 30 c. za każdy raz. 


prenumeratorów. Przypadającą 


. Opisy 


Między innemi plagami 
aki jest owa starodawna 
których miliony szukeją achro- 
z rąk żołnierzy 
skóry, tak, 
ani złożyć 
cokolwiek skórzanego posiada, 2 
bo w kilka godzin wszystko do 


ciepłej strawy 


marszu po rozmokłej ziemi, oto 
buie mówią, 


że jedyny człowiek podtrzymujący ogólny upadek 


w.tej chwili 


opuścił Bułgaryę, tak jak o tem wnioskowano, na 


przybywają tu n eustannie. 
ich dwa. Rozchodzi się tu 
miłosierdzia wracają; z ich 
mogli dowiedzieć Big 00 jest 


powodem tego nakazu. Mówiono tu poprzednio , że 


uty- 
ające- 
ajprzód 
która podług 
nieuleczalną; a następnie stosu- 

i cerami. Do- 


Świadczenie w innych wojnach wprawdzie zapisało 
pomiędzy z3arzajgcemi sig objawami chorób wcjen- 


ależ nigdy w takim 


stosunku, jak obecnie po morderczej bitwie pod Ple- 


tek niezawodnie poprzedniego usposobienia do rozstro- 


ju nerwów, spowodowanego 
ciem trunków i bezsennemi 


. 


strawionemi nocami. 
Powszechnie ta mówią, że projekt nowego podatku 


to jest podatku dochodowego 


już jest ułożony w ra- 


dzie państwa. W żadnym kraju pod słońcem nierca 


tej pohopności do 


wprowadzenia radykalnych zmien 


e kwestysch finansowych jak w Rósyi. Najważniej- 
sze kweatye ekonomiczne, rozstrzygane są nagle naj- 


radykalniej, : zmiany wprowad 


zające w stosunkach 


kraja zu elas przewrety -£4 stanowione. przy. poga- 
dsnkach salonowych lab na jednem posiedzeniu ko- 


mitetów do tego składanych i 
nanie wprowadzene. 
sprężystości rządu. 
najzupełaiejszego nieuctwa, 


wodem energii, 


natychmiast w wyko- 
że to jest do- 
Nie — to jest 
a obok 


Sądziłbyś mcże, 


tego lenistwa do zgłębiania rzeczywistych . potrzeb 


stać 


nomicznym jak 
któryż handel nie 
;upelny narażony, 


by zobreó aig mające z 


Roza; któ 


musi tak radyksiną zmang, 


kwestyj ekonomicznych ani 


jest 


na wstrząścienie i upadek 
iedy i 


w ciągu miesiąca znieść 
jak naprzykiad opłata 


w złocie; skutkiem spadaięcia waluty cens złota 


tego bezwarunkowo 


po większej części 


staje, A 


którg nie n 


skutki. 


ain 
cog , któr 


tak wielkiej, że 


opierając motywa ty 


kulacyi reprezentowany jest 
to jest asygaaty skarbowe, 
ua dzieh ulega floktuacyom. 

Podniesienie cla, zniżenie waluty, 
wiele towarów z zagranicy; 2802 2 
tego budzić przemysł fabrykacyjny w kraju naszym, 


„ag wa 
bieg ) lej podob 
sfery dyplomatyczne. 


w stosunka do pien'ężzy eyrkulacyjaych jest obecnie 
65°/,, a zatem 0 tyle na raz jeden podniesione Z0 
stało ck» i to bez względa, że 84 przedmioty, które 


znieść nie mogą. 


Z dragiej strony, ssutkiem tego bajecinego spadnię- 
cia waluty, objawiają się fakta, których trudno zrozu- 


y 
D;zrekcye rozmaitych kolei żelaznych, udały się 


ażeby rząd dozwolit pc- 
towarów złotem, 


nie dopuezczajg 
zaczyna się też skutkiem 


iedostatek kapitałów i mała ufaość 


Rzym 7 listopada. 
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waryatkie interesa traktają sig pod sakretem większej 
exkomuniki, więc łstwo zrozumieć, że stamtąd nio 
na wierzch nie wyszło. Dekret największe wywołał 
zadziwienie w samym Watykanie, gdzie podobno nic 
o nim nie wiedziano i bynajmniej się go nie spodzie- 
wano. Tak przynajmniej twierdzą w kołach bardzo 
bliskich sekretaryatu stanu. Tyle jednak zdaj» się 
zupełnie pewnem, że Ojciec Św. zaniepokojony sta- 
nem dyecezyi wileńskiej, którą samowładnie a nielo- 
galnie rządzi intraz Żyliński, i propagandą schyzma- 
tycką systematycznie przeprowadzaną pod kierunkiem 
Senozykowskiego, kazał bardzo sumiennie zbadać spra- 
wę wprowadzenia języka, do tak zwanego nabsżeń- 
stwa dodatkowego i cddać ją wyłącznie do rozpozaa- 
nia naj ma trybunsłowi w rzeczach wiary, 
t. j. do św. Officium. Tam dyplomacya nie ma nic 
do ozynienia, ale dekret ten tem większego nabiera 
znaczenia. W każdym razie petersburski korespon- 
dent Monda był doskonale informowany i sama spra- 
wę najdokładniej przedstawił; z drugiej strony ci ksig- 
ża, którzy nie wiedzieli dotąd, jax sobie postępować, 
mają pewność jakie jest zdanie Stolicy Św. i co im 
dzisiaj nakazuje posłuszeństwo i obowiązek. Uważam 
w ogóle, że w Watykanie nie bardzo pilnie zwraszją 
uwagę na wszystkie rozporządzenia rząda rosyjskiego, 
tyczące się Kościoła i że Ojcies św. każe sobie z nich 
cząsto i dokładną zdawać sprawą. Bardzo tu dobrze 
rozumieją, że w dzisiejszych okolicznościach Rosya 
musi słuchać nie tylko rad, ale czasami i rozkazów 
pruskich, ale nie pojmują, aby dyplomasya rosyjska 
niedawno jeszcze używająca wielkiej reputacyi, dała 
ię pociągnąć na drogę, na której Niemcy spotkały 
e biegala Guida] poglonks, to kiste D 
i i oska, że książa Dacazes po 

pory ar Sm zastąpi przy królu włoskim Margr. 
de Noailles. Czyby francuski minister spraw zagra- 
nicznych tak już en i wk sobie reprezento- 
wać swój w WA e? Wprawdzie nie używał 
on Az kr niaskazitelnej czystości, ale nie przypu- 
SZCZANO, as tak daleko zaszedi. Margrabiemu de 
Noailles dziwić się nie można, kiedy potomek takiej 
rodziny przerzucił się nie do republikańskiego, ale 
do skrajnego obozu i jest powszechnie uważany 28 
kandydata na ministra, w razie dojścia do władzy 
Gam . Można sobie wystawić, jak sobie tego ży- 
czą w kołsch liberalnych, tem bardziej, %s margra- 
bia podobno dużo sra umie, ale dał dowód bardzo 
miernych zdolności dyplomatycznych, a może być dla 
Włochów rekojmią zaślepienia prawdziwego na ich 
korzyść. Wieczorem przyszła wiadomość, że książe 
Decazes pragnie iść do Berlina, a hr. Gontaut-Biron 
ma zastąpić w Wiedniu p. de Vognó. I to nie naj- 
szczęśliwsza kombinacyca, a zipowne nie trwała. 

Raz jeszsze, i to raz na zawsze zaprzeczyć trzeba 
wszystkim ponawiającym się pogłoskom o przyszłem 
conclave. Ani narad w Watykanie, ani projektów, 
ani nowych rozporządzeń w tej kwostyi nie było i nie 
ma, ale za to sę pawne koła, pragnące trzymać u- 
mysły w ciągłym niepokoju. Celu domyślić się nie tru- 
dno. Tutaj nawet broszura p. Bonghi „Pio ZX ed 
ił suo successore“ nie zrobiła wrażenia. 


Rada szkolna krajowa mianowała zastępcę na- 
uczyciela Antoniego Jaworowskiego rzeczy- 
wistym nauczycielem szkoły etatowej w Prosow- 
cach, nauczyciela Jakóba Antoniewicza rze- 
czywistym nauczycielem szkoły etatowej w Ba- 
chowie, zastępcę nauczyciela Jana Bielińskie- 
go rzeczywistym nauczycielem szkoły etatowej 
w Nestorowicach, nauczyciela Jana Kulczyc- 
kiego rzeczywistym nauczycielem w Radłowicach, 
i nauczyciela Adolfa Kropiwnickiego rzeczy- 
wistym nauczycielem szkoły etatowej w Studzianie. 


do obrad, a jakkolwiek większość jest przeciwna 
wszelkiemu zobowiązaniu, jakieby Węgrzy wziąć 
miały z tego tytułu na siebie, wszelako zdaje się, 
że utrzyma się na razie wniosek Kerkapolego, by 
obrady merytoryczne odroczyć aż do chwili zała- 
twienia innych części ugody. Wniosek ten odra- 
czający wskazuje tedy, że w wydziale bankowym 
węgierskim „mniemają, iż można będzie osiągnąć 
porozumienie z austryacką Radą państwa. Jakoż 
nawet wywody opozycyjne Falka i Wahrmanna 
wyrażały tę nadzieję. Tisza zaś zrobił uwagę, że 
kto chce ugody, ten musi także chcieć stanow- 
czego załatwienia sporu co do długu 80-miliono- 
wego, a kto odrzuca propozycye w tej mierze 
zrobione przez rząd, ten musi przedstawić inny 
sposób rozwiązania sprawy, gdyż on już innego 
ain wić może. 

— jemy projekt ustawy o zaprowadzeniu po- 
datku konsumoyjnego od oleju skalnego wiać: 
lestwach i krajach reprezentowanych w Radrie pań 
stwa z wyjątkiem Dalmacyi i wolnych okręgów cel- 
woe skiego, E apra ed Brodzkiego. 

ział pierwszy: Przedmiot i wymiar po- 
datku, obowiązku opłacania i od ido daialaiodok. 

§ 1. Od dnia 1 stycznia r. 1878 ulegać będzie olej 
skalny, zyskiwany przez refinacyę (destylaoyg) w kró- 
lestwach i krajach (i t. d. jak w napisie), którego 
ścisłość przy temperaturze 12 stopni Róaumura nie 
przechodzi 850 stopni (0.850 ścisłości czystej wody), 
podatkowi konsumcyjnemu po 7 złr. od 100 kilogra- 
mów czystej wagi. 

_§ 2. Podatek ten opłacany będzie przez przedsię- 
biorog rafinacyi oleju skalnego. © 

Do opłacania opłaty re Fo usuwanie się 
od podatku zobowiązany będzie kierownik rafinacyi 
pod PR odpowiedzialnością przedsiębiorcy. 

§ 3. Każdy handlujący clejem skalnym powinien 
o wszystkich swych zapasach ulegającego opodatko- 
waniu oleju skalnego, znajdujących się na obszarze 
waloru ustawy niniejszej, jeśli wynoszą więcej niż 
100 kilogramów, tudzież o miejscu i składach, gdrie 
się znajdują, zawiadomić w trzech dniach przed pra- 
womoencécia niniejszej ustawy właściwe organa finan- 
war na = wedle czystej wagi i zapłacić od 
Nato każdy handlujący olejem skalnym zobowią- 


zany będzie przez dni 60, począwszy od dnia wspo- 
mnianego, wykazać, zkąd wzięte lub gdzie opodatko- 
wane należące doń zapasy ulegających opodatkowaniu 
olejów skalnych. 

$ 4. Olej skalny słałący jako środek rozpuszcza- 
jący lub ekstrakcyjny, którego Ściełość przy tempe- 
ratarze 12 stopni Résnmura nie dochodzi 780 sto- 
pni, zwolniony będzie od podatku konsumcyjnego za 
dopełnieniem warunków, które przepisze minister- 
stwo skarbu. 

$ 5. Gdzieby nastąpiła atrata zaległości tego po- 
datku w skutek niaprzestrzegania przepisów obow'g- 
zujących, strona ponosząca winę będzie odpowiedzial- 
na skarbowi za stratą. (D. c. n.) 


Turoya. 


Korespondsnt Augsb. Allg. Ztg podaje nam na- 
stępujący malowniczy opis bitwy pod Górnym Du- 
bnikiem stoczonój w d. 24 października. 

Dnia 24 października opuśsiła o 26j zrana dywi- 
#ya piechoty janerata Arnoldi, brygady kawaleryi 
Krecany i Formaka i brygada piechoty Kartykego 
Trystenik i pomarzerowały przez Etropol w kierun- 
ko ka Górnemn Dubnikowi. O 76j zrana d>tarł pułk 
dragonów za Etropolsm do jedséj z znajdujących 
się tu winnic, gdzie przyszło do pierwszój wymiany 
strzałów, ponieważ przednie straże kawaloryi ture- 
okiój aż dotąd były wysunięte. Na widok zbliżające - 

o się nieprzyjaciela przednie straże tureckie cofnę- 
fy sig aż do lasku wsi d» Omera baszy naletacéi, 
zatrzymały się tu i zdawało się z początku, że się 
ta bronić będą, cofnęły się jednak niebawem zosta- 
wiając kilku rannych. Wojsko Araoldego podzieliło 
sig tutaj. Jedna część, z brygady rumańskićj i dwóch 
dywizyi jszdy złożona, pozostała pod osobistem do- 
wództwem Arnoldego w obserwacyi przed Dolnym 
Dubnikiem, dywizya piechoty podsanęła sig pod Górny 
Dubnik. 

Jednocześnie z przeciwnój strony trzy dywizye 
gwardyi pomijając fiankowym marszem Telisz sta- 
nęły także przed obwarowaniami Góraego Dubnika. 
Dzieło się to o 86j zrana. Dywizya gwardyi księcia 
Oldenburskiego zajęła taką pozycya po stronie zacho- 
dniój, że się z przybywającą od północy dywizyą Ar- 
noldego ustawiła w hak, którego wierzshołek znaj- 
dowsł się w samój wsi Dabniku, dwie drugie dywi- 
zye gwardyi Elisa i Czernasakowa ustawiły się w po- 
dobny sposób wzgłędem poprzednio wywienionój dy- 
wizyi, cgarnisjąc południową strorę stanowiska tu- 
reckiego i opierając prawe swe skrzydło o Czarną 
Dubniczkg. Laskarew stanął w rezerwie nad Widem 
eszelonując swą dywizyę kawaleryi do zapobiegania 
wazolkim dywersyom tureckim, mogącym nadejść 
z Teliaza, artyleryę swą zaś ustawił na wzgórzach 
pod Kurczi. Artylerya dywizyj obszczających obren 
ne stanowisko Turków, mająca 82 dział obejmo- 
wała Dubnik wielkim łukiem a ogień iój odezwał 
sig o pół do dziewiątój. Ogień nieustawat aż do 126j 
w południe; kule uderzały ciągle w przedpiersia 
zamkniętój ze wszystkich stron reduty. Turoy odpo- 
wiadali z kilka swych dzieł, ale żywo. W samo 
południe każda z dywizyj wysłała po jedaym pułku 
do ataku. Kolumny maszerowały w gradzie kui pod 
górę aż do odległości 500 kroków przed pozycją, 
a znalaziszy tu stosowne zagłębienie grantu, oradziły 
się w niam. Po krótkim odpoczynku postąpiły je- 
szcze 200 kroków naprzód, poznały jednak, że nio- 
podobieństwem będzia zdobyć tym razem stanowi- 
sko nieprzyjaciela. Zmieaiono ustawienie dział i wr- 
acfano wojska z zakresu oguia, ażeby p/ź ićj drngi 
atak przedsięwziąść. Turcy obrzuciii ushodzace ko- 
tumny szrapnelami. O 1'/, sformowała się inna ko- 
lurona, w ktéréj środku znajdował się pułk drago- 
nów. Pułk ten zsiadł z koni i zozsypał się między 
piechotę, żeby jój ogień wspierać karabinkami swe- 
mi repetyerowemi. Pod zasłoną silnego ognia arty- 
lergi nowa kolumna atakowa posunęła się naprzód, 
doszła do redanu i spoczęła pod nim, żeby ztąd 
osteteczny atak rozpocząć. Strzał padał po strzałę, 
gęsty dym okrył cały płac boju, nie można było 
prawie niczego dostrzedz, ale słyszano za to ciągle 
trzeszozgoy huk broni ręcznój, wzrosgający się coraz 
bardzi6j w miarę postępowania nsprzód wojsk ata- 
kujacych. Gwardye ponosiły straszliwe straty, posu 


i|wały sig naprzód wprawdzie tylko po motrze, przy- 


chylając się za kaźdą zasłoną gruntu, ale postę: 
powały w porządku. Tarey bronili swój pozycyi 
z wytrwałością , godną nznania. Coraz więcój trapów 
talegalo pobojowisko, coraz liczniejszemi stawały się 
te postacie zakrwiawione, które w taczających się 
ruchach starały się spuścić napowrót z góry, ale 
wytrwałość niezachwiała się po żadrój stronie. O 
3'/ tyralierzy gwardyi wzmocnili linig dragonów 
postępującą na czele, a podbiegając pagle obsadzili 
koponkowata zagięcie terenu, tak fo dragoni zraleźli 
się tersz w drugiéj linii Roayanie rozpoczęli nader 
szybki ogień. Mimo tego Tarcy nie zachwiali się 
ani na chwilę. Widocznem było, że bronić będą pt- 
zycpi, dopóki ostatni żołnierz nie polegnie. O 4'5 
zdawało się, że stanowisko tureckie nie zostanie zdo- 
oytem. Gwardyi jednak wypadało uratować honor 
dnia. Wyborowe to wojsko w którem wszelkia po- 
kładano nadzieje, nie mogło doczekać się wieczora 
bez dokonania dzieła; odniesienis zwycięstwa było 
wyraźną koniecznością nakazane. Czuł to dobrze każ- 
dy żołnierz, ilość strzt była rzeczą uboozng, cho- 
dziło o to, żeby dwugłowego orła zatknąć nu przed- 
piersia raduty tureckiéj. 

Żeby jeszcze przed zapadnięciem zmroku zyskać 
ostateczny rezultat, musiano się zdecydować na do- 
środkowy atak, zbitemi wykonany masami, który, 
chociaźby wypadł jak najkrwawiéj, powinien dopro- 
wadzić do celu. Artylerya podsunęła się na odle- 
ee strzała rewolwerowego i rozpoczęła ogień, 

tóry trzeba było słyszeć, Żeby sobie o nim zrobić 
wyobrażenie. Każdy strzał trafiał. Atmosfera reduty 
zamieniła się w żółty kłgb kurzu, ale to nie prze- 
szkadzało Turkom p:zerzedzaó ogniem ręsznój broni 
ztą samą precyzyą szeregi nieprzyjacielskie, jak zra- 
na. O 56j sformowało się 20 batalionów w pierwszej, 
a 10 w dengidj linii do wymierzenia stanowozego 
ciosu. Kiedy pierwsze kolumny, postępując naprzód 
pewnym wymierzonym krokiem, znikły już były 
w kłębach dymu, z którego tylko dolatywał odios 
gęstego ognia broni ręcznój i świst kul, do powsta- 
jącego wichru podobny. żołnierze kolumny dragiéj 
linii mimowolnie zdjęli kaski i zaczęli się żegnać. 
Była to chwila przerażająca. Zdawało się niepodo- 
bieństwem, żeby ktokolwiek z tój zawierachy mor 
derczój zdrowo miał powrócić. O 5'/, zaczął ogień 
wyraźnie się zmniejszać, zabierano się do ataku na 
bagnety. Tymorasem zajęły sig w reducie blokhan- 
zy, a ogień ogarnisó zaczął wszelkie materyały psl- 
ne, tak te teraz słup ciemnego dymu pożarnego, 
zaczął sig mięszać z biatemi kłębami dymu prochu. 
Wszystko to oświecone ciemnoróżowym blaskiem 
zachodzącego ułońca przedstawiało obraz, który u 
tych, co go widzieli nie wygaśnie nigdy w pamięci. 

Nagle zagrzmisło z tysiąca ust donośne „hurra;* 

bagnet miał bój rozstrzygnąć. Szybkiem krokiem prze- 


AIOE E ETEEN a AA OB TT en 


et ne ee | W "TĄ 


CZAS s Środy 14 Listopada 1877. 


maszerowano przez 300 metrów przadziolajycyoh 
wojska od fosy, która się niedługo wypetaita trupa- 
mi; ala Tursy stali zaweza jeszcze niewzruszeni. 
Odwaga ich wzbudzała niekłamany podziw. Wysu 
wający sig naprzód po stoku spadali wrów ugodze- 
ni kulami; ale razezerwy nadchodziły bez końca, aż 
naroszcie o 76j dostały się gwardye do reduty. Część 
wojsk tureckich upatrzywszy sobie luko wyruszyła 
już była ku Teliszowi, celem przebicia się przez 
wojsko atakujące, pozostali bronili się jednak jeszcze. 
Tego, co się działo w reducie, trudno sobie wysta- 
wid. Zaprzęgi artylaryi, bydło które Tarsy tam mieli, 
ranni, zabici, różne sprzęty, broń, zgoła wszystko 
stelo w ogniu, co więcój: ludzie, owca i konie ży- 
wcem się palili. Dobijano oztatnich obrońsów reda- 
ty, a trzask strzałów ciągle się rozlegał, bo zapala- 
ły się teraz naboja leżące na ziemi i w patronta- 
szach poległych. 

W czasie kiedy wewnątrz raduty odgrywała sig 
scene, jakiéj wieki nie widziały, rozpoczęła się po 
za redutą nowa akcya. Był to ostatni akt togo krwa- 
wego dramatu. Dostrzeżon” marsz cofıjgsego sig 
oddziału tureckiego ku Teliszowi. Sygnały alarmowe 
odezwaly się na całój linii, z wszystkich stron nad 
biegły koiumuy. Głośne „hurra“ rozlogały się W 
powietrzu. Dopgdzono nieprzyjąciela i otoczono ze 
wszystkich stron. Wśród takich okoliczności nio po- 
zostawał już żaden wybór. Jadem basza i 1600 lu- 
dzi zmuszeni zostali do złożenia broni. Rosyanie 
zdobyli 4 działa i liczną broń ręczną, systemu Pos 
body-Martiny i Winchester. Straty tureckie 
wyuosiły 3500, rosyjskie 4000 luizi, między osta- 
tniemi 230 oficerów. Myztwa Tu:ków nie potrzebu- 
jemy podnosić, sam opis bitwy daje o niem wyo- 
brażenie. Walczyli jak lwy. Noo zapadła; przy bla- 
sku pożaru palących się kilka domów w Górnym 
Dabniku, wojska rosyjskie stanęły biwakiem. 


Tesir wejmy. 


W wojskach znbałkańskich zas'ły zmiany w ko- 
mendach. W miejsoa Szefketa basy zamiano wanym 
został komendantem Orchavia Szakir basza, Szefket 
zaś jrzeniesionym został do armii w Szybce. 

Chwila przemiany tych dowództw przypadła znów 
w złą dobę. Iatermistyczna władza w Orchanin nie 
dostrzegła zbliżania się znacznych sił rosyjskich do 
Wraczy i weżny ten punkt, pozostawiony bez nalo- 
żytej pomocy wpadł w reco Rosyan. Jost to jak już 
kilkskrotnie wspominaliśmy pierweza etapa marszu, 
jaki odbyć wypada Mshemetowi Alemn, erlem bez- 
piecznego zbliżenia się pod Plewnę. Pokazuje się 
nawet, ża tu ja była zorganizowana przednia straż 
tego marszu i mizła już przygotowanych 1000 wo. 
zów 2 żywnością. Wszystko to zabrali Rosyanio i 
nietylko trzeba będzis na nowa przygotowywać za- 
pasy, sle wypadnie nadto teraz brać szturmem Wra- 
czę na gościńcu, który dotąd był wolnym i pozosta- 
wał w rękach tureckich. Nie jest to zbyt dobrą 
wróżbą dla oczekiwanych z tej strony rusbów ture- 
ckich. Odebranie sztarmem Wraczy, chociaż się przy 
użyciu należytych sił powieść może, zaalarmuje 
wojska rosyjskie na całej linii i niedozwoli odbyć 
kilkadriowego marszu w cichości, co jest nieodzo- 
snem, żeby nagle i niepostrzeźenie zjawić się w de 
cydującym punkcie. 

Polit. » i Presse, dwa organa, które o 
stronniczość przeciwko Rosyi bynajmniej podejrzy- 
wać mie można, malują nam w najczarniejszych 
kolorach zacstrzenie stosunku między wojskiem ro- 
syjskiem a rumitńskiem. Rumunorie, jak dawniej 
po wzigciu Grywicy, tak teraz po szturmie na Górny 
Dubnik, czuli się w najwyższym stopniu urażeni, że 
główny aztsb rosyjski, wynosząc zachowanie się 
gwardyi, nie podniósł głównego udziału, jaki, ich 
zdaniem, wzięła rumuńska dywizya piechoty w zdo- 
byciu tego miejsca. Wie przytem wojsko rumuńskie, 
że cały kraj pragnie je odwołać z placu boju, na 
którem H Rosyanie tylko za materyal służący na 
pastwę dla armat uważają. W sztabie rosyjskim 
obawiano się już po prortu, żeby skoncentrowani pod 
Wrbica, o trzy mile od Nikcpola nie odmaszerowali 
sobie jakiego pięknego poranku za Dunaj, a przy- 
nejmniej do twierdzy, którą ra swe schronisko uwa- 
żają. Skutkiem tego znieśli wojsko rumuńskie, jako 
oddzielną całość i drobnemi cddziałkami do armii 
rosyjskiej i pod komendę jenerełów rosy skich wcie- 
lili, Kto umie ov nić, ile w utrzymaniu ścisłości 
łańcuch» na linii obsaczenia zależy na dopełmienin 
warunków gorliwej obrony ze strony każdej jedno- 
stki bojowej, wystawić sobie może wpływ, jaki okoli- 
czność ta wywrzeć może na przebieg bitwy w razie, 
gdyby Osmanowi, jak to łatwo nastąpić może, przy- 
szła myśl wyłamania się z Plewny po stronie wscho- 
duiej. Niech tylko wtenczas jeden pułk rumuński, 
zamiast wytrwele wytrzymywać pierwszy impet gwał- 
townego natarcia przeważnem: siłami, cofnie się 
w bok dla uniknienia niebezpieczeństwa, którego nie 
będzie miał ochoty ponosić, to najbliższe pozyoye 
obsaszenia objęte zostaną z dwóch stron przez siły 
wyłamujące się z Plewny. Korpus Zimmermanna 
posuwa się ku Silistryi. Główna kwatera jego, która 
brła dotąd w Medż dżje przeniesioną została do wioski 
Kasgnn na drodze do wspomnionoj twierdzy. Ruch 
ten, udsjący zamiar obsaczenia Silistryi, może też 
być wymierzonym na to, żeby wstrzymać Sulejma- 
na baszę od skutecznych ruchów dywersyjnych na 
zachód. 

Bój w Szybse ożywia się nanowo. 

Czarnogórcy robią znaczne postępy. . Podgoryca, 
Spuż i ważny port Antiwarski sq na seryo zagrożo- 
ne. Siły tureckie w tych stronach są bardzo słabe 
i tradno im bgdzie stawić skuteczny opór. Czarno- 
górcy mają ogółam 30, Ali Saib tylko 15 batalionów. 

Na azyatyckim teatrze wojny krwawe odparcie Ro- 
syan od fortów wschodnich dało ostatnim do myśle- 
nia. Przekonali się, że Turcy nie stracili p mno- 
ści po klęsce odniesionej pod Dewe-Bojunem i pod 
zasłoną obwarowań stawią skuteczny opór. Musiały 
już nawet jakieś posiłki nadejść do Erzerum, bo Ro- 
syanie nie czują sig teraz dosyć bezpiecznymi przed 
nagłemi wycieczkami w otwartem polu; vofagli się 
do swych stanowisk na wzgórzach ada saa 
Dere-Bojun i tu się okopują. Zapewne pod zasłoną 
tych warowni kodą sig chcieli rozłożyć na leże zi- 
mowe w dolinie Arasu w okolicy Haesan Kale. — 
Nie wyklucza to jednak ciągle ponawianych prób u- 
rice na ri ich = ae już bój kilku- 

niowy, w którym Rosyanie, atskując ciągle - 
cye tureckie, musieli już' ponieść znaczne "dad 


„Kotar 10 listopada. (Pol. Oorr.) Montenegri- 
ni nietylko oblegaja Podworyce, ale zwröcili sie 
nagle i do Antiwari, gdzie się niespodzianie 20 
batalionów czarnogórskich ukazało. Wczoraj sły- 
chać było z tej strony silną kanonadę. 

Bukareszt 12 listopada. (Pol. Corr.) O ko- 
rzyści odniesionej rzekomo przez jenerała Skobe- 
lewa, kursują tu sprzeczne wiadomości. Podług 
jednych miał Skobelew pozycyę pod „Monte- 
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verde“ zdobyć już 9 b. m., podług innych, od- 
niósł tylko w tym dniu pewae korzyści, a dnia 
następnego wyparli go znów Turcy z zajętych 


pozycyj. 
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Kronika miejscowa i zagraniczna. 
Krakow 13 listopada. 


Dziś odbyło się w kościele N. P. Maryi nabożeń- 
stwo żałobne za duszę zmarłego dziś rok ko'egi ús- 
szego redakcyjnego, $. p. Maurycego Manna. 

-— Kościół św. Idziego w Krakowie, fundacyi króla 
Władysława Hermana, jest uszkodzony, a dach grozi 
zawaleniem. Magistrat od paru lat wzywa nadaremnie 
Zgromadzenie OO. Dominikanów, jako właściciela ko- 
ścioła św. Idziego, o pokrycie tegoź koś sioła nowym 
dachem. Zima za pasem dach może nie wytrzymać 
ciężaru śniegu, a przynajmniej sklepienie podmakać 
będzie. Czy nie ma na to środka, aby Zgromadzenie 
uczyniło zadosyć obowiązkowi swemu ? 

— Dowiadujemy się, że pałac Spiski, własność p. 
Stanisława Feintucha, został nabyty przez księżnę 
Jerzową Lubomirską. Dawny przeto pałac Lubomir- 
skich, noszący nazwę od starosty Spiskiego, Sebastya- 
na Lubomirskiego, powrócił w ręce rodu, którego 
nie jedna tradycya historyczna z tym gmachem zwią- 
zana. 

— Obras Siemiradzkiego „Pochodnie Nerona*, ścią- 
ga coraz większą liczbę widzów, a zbyt mała sala 
pałacn biskupiego dla tak olbrzymiego płótna, nie po 
zwala ani odsunąć się dla objęcia na raz całości o- 
brazu, ani też widzieć go naraz, gdyż publiczność 
zbyt przysuwa się do poręczy oddzielającej obraz, 
chege się przyjrzeć szczegółom. Na jedno i diugie 
potrzeba znawcom miejsca i czasu; dla tego wiele 
osób obejrzawszy obraz powierzchownie czeka, aż się 
przesunie przez salę wystawy ogół publiki a zacho- 
wiije sobie na przyszłość za tydzień albo dwa, obej- 
rzenie obrazu. N 

— Wozoraj umarła licząc lat 86 siostra Limbra- 
nia Joanna Grzybowska, jubilatka zgromadzenia PP. 
Augustyanek, od 60 lat zakonnica tego Zakonu i ju- 
bilatka. Od lat 15 była ona ociemniałą. 

— We czwartek d. 15 b. m. odbędzie się o go- 
dzinie 12 tej w wielkiej sąli Colegium minus publi- 
czna prelekcya habilitacyjna Dra Kazimierza Mor a w- 
skiego „O języku i narzeczach italskich*. Dr. 
Morawski ubiega się o docentúre na Uniwersytecie 
Jagiellońskim filologii klasycznej. 

— Wczorajszy koncert p. Friemana był dowodem, 
jak obojętną jest publiczność naszą na pracę i talent 
p lskich artystów. Sala teatralna była pusta, a Z o- 
becnych, widzieliśmy prawie te same osoby, co na 
pierwszych koncertach. Czy to zniechęcenie, czy apą- 
tya? Trudno orzec. W każdym razie objaw to smu- 
tny i obojętność naganna, P. Frieman grał wczorej 
zawsze piękny i nigdy się nie starzejący koneert woj- 
skowy Lipińskiego, a grał go wczoraj prawdziwie po 
mistrzowsku, chociaż pusta sala nie może być dla ar- 
tysty zachętą i nie.dodaje mu zapału. Arya Bacha na 
jednej stranie z towarzyszeniem kwartetu smyczko- 
wego dała nam poznać nezuciową stronę jego talen- 
tn. W własnej kompozycyi Rusałki pokazał jakim 
jest mistrzem w arpegiach, Koncert zakończyła prze- 
śliczna fantazya Wieniawskiego z Fausta, najeżona 
trudnościami, z których p. Frieman wyszedł jako pra- 
wdziwy tryumfator. Szczupła garstka obecnych obsy- 
pała artystę hucznemi oklaskami; były one wytatem 
wdzięczności i uznania dla artysty i wynagradzały 
obojętność szerszej publiczności. Koncert urozmaiciła 
jedno-aktowa komedya hr. J. Al. Fredry: Kalosze, 
w której panna Csaki swobodną i wesołą grą przy- 
pomniała się publiczności. 

— We cuwartek przedstawioną będzie pierwszy 
raz na tutejszej scenie najnowsza komedya Dumasa 
(syna) Hrabina Romani, grana w Paryżu w teatrze 
Gymnase. Komedya ta miała wielkie powodzenie, któ- 
re zwiększyło się jeszcze, kiedy dostarczono w niej, 
treści podobieństwa z głośną sprawą Adeliny Patti. 
Hrabina Romani, przedstawioną była także w Statd- 
theater w Wiedniu. U nas główne role odegrają pp. 
Hoffmanowa, Ryehter, Szymański, Marczello i Łu- 
cyan. 

— Podejmowanie się samozwańczych misyj poli- 
tyeznych, pociąga za sobą często nie miłe, ale logi- 
czne dla następstwa. Hr. Władysław Plater, prze- 
strzega listem datowanym z willi Broelberg, że do- 
chodzi do jego wiadomości, iż sfałszowanemi blan- 
kietami i podpisem, niektórzy wyładzają dość sna- 
czne kwoty na legion polski w Tureyi. Hr. Plater 
dodaje, że nikogo do tego nie upoważnił i że żadnych 
takich blankietów z jego podpisem nie ma; poleca 
takich fałszerzów, bez wagledu na narodowość wska- 
zywać włądzy miejscowej. 

— Dyrekcya poczt ogłasza, że gdy ruch poczt wo- 
zowych między Konstantynopolem i Sofia, tudzież mię- 
dzy Sofig a Salonika ną nowo został otwarty, przeto 
urzędy pocztowe będą przyjmować przesyłki do Sofii 
i Saloniki, które wysłane parowcami Lloyda z Trye- 
stu do Konstantynopola, stamtąd dostaną się na miej- 
sce przeznaczenia. 

— Krzeszowice 13 listopada. 

Dziś odbyły się tu dwa n:bozeñstwa żałobne, je- 
dno za duszę 5. p. hr. Aleksandra Branickiego, 
drugie za duszę 4. p. Maurycego Manna. 

— Krzeszowice 9 listopada. 

Nie doniesiono wam dotąd, że d. 6 b. m. pociąg 
towarowy jadący z Krakowa koleją północną cesarza 
Ferdynanda przejechał pod Niegoszowicami 18-letniego 
chłopoa wraz z trzema ż ebietami dworskiemi, z któ- 
rych na jednem siedział a dwa inne wiódł z sobą 
z pastwiska. Sploszone żróbki wpadły na zaporę od- 
dzielającą tor kolei, a że ta była słabą i uszkodzo- 
na w osadzie, przeto puściła. Miejscowi ludzie 
wiadają, że drążek zamykający tor kolei już od ro- 
ku uszkodzony, a w tem miejscu powinna być za- 
pora silna, aby w razie spłoszenia się koni mogła je 
powstrzymać, zwłaszcza, że jest na tem miejscu zna- 
czny ruch wozów. 

— D.8 b. m. umarł w Wąrszawie Karol Beyer, 
właściciel zakładu fotograficznego, biegły w numizma- 
tyce i znawca starożytności polskich. Posiadał on nie 
mały ich zbiór, a szezegölniej zbiór jego medali mie- 
ścił w sobie rzadkości wielkiej ceny. Przeżył lat 61. 
Bywał on często w Krakowie, Wraz z p. Dutkiewi- 
czem, fotografem warszawskim, wydał on album fo- 
tograficzne z wystawy starożytności w Krakowie, od- 
bytej tu niegdyś w pałacu Lubomirskich; wydał także 
dzieło: „Gabinet medalów polskich“. Beyer utrzymy- 
wał stosunki bardzo rozległe, bo nie było w całej 
Polsce człowieka nauki, coby nie potrzebował szukać 
u Beyera objaśnień. Beyer znał na palcach wszystkie 
prywatne zbiory naukowe, a pod względem znajomo- 
ci Warszawy, mógł zastąpić najdokładniejszy pod- 
ręcznik. Nikt ze światłych rodaków zwiedzających 
Warszawę, nie omijał jego domu. Powszechnie utrzy- 
mnja, że musiały po nim zostać rekopisma. 

— Na miejsce zmarłego kapelmistrza dworu Ce 
sarskiego Herbeka, mianowanym będzie Hellmesber- 
ger, który występuje zarazem z orkiestry opery. 


— Dzienniki rosyjskie donoszą, że profesor Ito- 
wajski wyzwał na pojedynek redaktora Birżewych 
Wiedomosti p. Poletykę za umieszczenie w tem pi- - 
¿mis artykuła jego o panslawistycznej propagandzię 
w Galicyi, który podaliśmy d. 11 listopada. Wziął 


=lon ten artykuł za urazę osobistą, a pojedynek odbyć 


się ma w tym jeszcze miesiącu, w pobliżu której sta- 
cyi kolei żelaznej Moskiewsko-Petersburskiej. Rzecz 
szezegö'na, ża dzienniki rosyjskie zapowiadają poje- 
dynek i miejsce jego i niemal date, lubo wszelkie tak 
zwane rozprawy honorowe są ustawami w Rosyi wzbro- 
nione i karane. 

— Wytrwały samobójca odebrał sobie życie w Wie- 
dnin w sobotę wieczór. Wydobyto bowiem z rzeki 
Wiedenki człowieka porządnie odzianego, który mimo 
dwóch postrzałów z rewolweru i ozterech pchnięć no- 
żem żył jeszeze. Nie chciał on wydać nazwiska swe- 
go, a w drodze do szpitala, znalazł on jeszcze tyle 
sity, iz nagle dobywazy noz składany, poderznął so- 
bie gardło. Znaleziono przy nim różne papiery han- 
dlowe z Węgier. 

— Według ostatniego spisu we Francyi ludność 
wynosiła 36,905,788 mieszkańców, a w r. 1872 wy- 
nosiła 36,102,921. Przybytek tem jest stosunkowo 
bardzo mały. Paryż liczy 1,988,806 mieszkańców, a 
zatem już 2 miliony, a w r. 1872 liczył 1,851,792; 
z innych większych miast Lille i Toulouse liczą dzić 
nieco mniej mieszkańców, niż w r. 1872. 

— sach Perski wysyła swego sekretarza do Eu- 
ropy, aby zaworasu przygotował dla niego pobyt 
w Europie na wiosnę. Szsch nie pojedzie ani na 
Stambuł, ani na Petersburg, ale uda się naprzód do 
Mekki. Stemiąd do Egiptu i z Aleksandryi popłynie 
prosto do Francyi 

Wiadomosel policyjme. Straż policyjna 
przytrzymała: Franciszka Górkę i Szczepana Pła- 
zowskiego, wyrobników, za kradzież pieczywa; Ana- 
stazyę Brzuchalską za przeniewierzenie; Ignacego 
Bobra przydybanego przy odrywaniu ‘rynny w pała- 
ch biskupim; Wojciecha Czekajskiego i Stan. Młyn- 
kiewicza za kradzież siana w ogrodzie szpitala Sgo 
Łazarza; trzy osoby za pijaństwo. 

Patrol żandarmeryi w Krakowie ujął na Krowodrzy 
Filipa Bastera z Cholerzyna, złodzieja będącego po- 
strachem okolicy, który zostaje pod dozorem poli- 
cyjnym. Dowódca posterunku żandarmeryi w Liszkach 
Jan Lubaczowski wraz z żandarmem Wallasem pode- 
szli dnia 8 b. m. w nocy w Wołowicach Wojciecha 
Dudka z Czernichowa, jednego z niebezpiecznych zbro- 
dniarzy i poszukiwanego sądownie. Nosił on zawsze 
przy sobie broń nabitą, a tym razem przydybano go 
śpiącego, gdy mist pistolet pod poduszką i bronić sig 
nie mógł. Ujęto także jego towarzyszów Jana Kraw- 
czyka, Jana Drożdża i Walentego Rubisia, ślusarza 
z Czernichowa, zbiegłego z aresztu w Liszkach. Te- 
mi dniami ujął starszy żandarmeryi w Krakowie Jan 
Liszka znanych złodziei Józefa Nowaka i Józefa Bier- 
nata z Dąbia, za kradzież w młynie mąki kościąnej 
oraz Józefa i Ludwikę Raczyńskich z Witkowie, za 
kradzież gęsi. 

TEATR. — We wtorek dnia 13go listopada: 
Komedya w 4ch aktach, przez Blizińskiego (uwień - 
esona pierwszą nagrcdą na konkursie krakowskim r. 
1877): Pan Damazy. — Początek o godzinie 7ej. 

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół 
sstuk pięknych otwarta codziennie od godz. 1lej do 
4ej prócz poniedziałkn. Wstęp w niedzielę 15 oop- 
tów, w dnie powszednie 30 centów. c i 

Doia 12go listopada piękna pogoda i ciepło; ter- 
mometr cd 4'0 doszedł w cieniu do 144 C. Barometr 
z małą zmianą; rano o Gej dnia 13go listopada stan 
jego był 738'2 millim., termometru 6'6 C. — Wisir 
północno weohodni. 

— We środę dnia 14go listopada: Św. Berafiona 
męczennika. 


Hiadomotel bibliografiezne. 


— Nr. 45 Przeglądu sądowego i administracyj- 
nego zawiera : O egzekusyi sądowej i administracyj- 
nej, przez Dra Augusta Balasitza (o. d.); Przegląd 
tygodniowy; Praktyka sądowa; Orzeczenia Trybuna- 
ła administracyjnego; Rozporządzenia i okólniki u- 
rzędowe; Wiadomości potoczne i urzędowe; Ogłosze- 
mia urzędowe i prywatne. 


== 


Wiadomości 


s bióra Izby handlowo- przemysłowej krakowskiej 
o bargu zbożowym na Baranie i Kleparzu 
dnia 12go i 13go listopada. 


Dowóz sboża ra wozorajssy targ na Baranie wy- 
nosił do 1000 kcroy. Ceny produktów z wyjątkiem 
żyta, które niżej płacono, utrzymały się z przeszłe- 
go targu. Zakupywali jak swykle po większej części 
krakowscy kupcy zbożowi. 

Placono za pszenicę na 237 funtów od złp. 50 
do 59 złp.; żyto na 227 funtów od złp. 35 do 39 
słp.; jęczmień na 202 funtów od 28 do 36 złp., 
owies na 138 funtów od slp. 17 do 19 złp.; groch 
na 250 funt. od 36 do 44 złp.; proso na 250 funt. 
od 31 do 35 złp.; fasoli na 250 funtów od 42 
do 50 złp. 

Z baku zagranicznych kusców targ dzisiejszy na 
Kleparzn był mdły, tendencya słaba, w skutek cze- 
go ceny pszenicy, jęczmienia i owsa cokolwiek spa- 
dły, żyto utrzymało się przy cenie z przeszłego tar- 
gu. Zakupna odbywały się po większej cząści na 
miejscowe potrzeby i dla młynów parowych w pobli- 


po- |żu Krakowa położonych. 


Placono pazenicę żółtą xa 100 kilogram. od 10'— 
do 11:30 zir, czerwoną od 10°50do 11°50, białą od 
str, 10°50 do 10°65 złr.; żyto pedolsk. za 100 kilo 
gram. od 8°20 do 8°56; pośled. za 100 kilogram. 
od 7:90 do 8:25; jęczmień piękne sa 100 kilogram. 
od 8:20 do 8°87; na paszę za 100 kilogra. od 7:50 
do 8:10; owies za 100 kilogra. od 6°50 do 7:10; 
groch od 8°50 do 10°50; fasolę od 11— do 13—; 
jagly od 12:— do 13*—; proso od 6-— do 6:50; 
rzepak od 16 do 17:— str. 


Odezwa. 


Krajowa Komisya dla działu rolnictwa na powszech- 
nej wystawie w Paryżu 1878 r. zamieaza urządsić 
wystawę zbiorową celnych płodów rolniczych kraju 
nassego. 

W tym celu ma zaszczyt zaprosić pp. preducentów 
pszenicy, jęczmienia, koniczyny, rzepakn i ckmieln, 
by zechcieli wziąć udział w wspomnionej wystawie, 
przesjłając krajowej Komisyi dla działu rolnietwa po 
10 litrów wymienionych płodów rolniczych. 

„Pp. producenci, którzy zechcą przychylić sig do 
niniejszej prośby, raczą pisemnie lub ustnie zgłosić 
sig do krajowej Komisyi dla działu rolnictwa (w Pre- 
zydyum o. k. Namiestnictwa we Lwowie) najpóźniej 


KSIEGARNIA KATOLICKA 
Dra Wład. Miłkowskiego w Krakowie, 
otrzymała na skład główny i poleca: 
Zasady wiary świętej rzymsko- katolickiej 
w obrazkach, czyli 
Katechizm obrazkowy (112 obrazków). 
Cena egzempl. w oprawie: 2 złr. 40 c. 
Franco, jeżeli się żąda wprost z Księgarni katolic. 
(2819-1-10) 


Właśnie wyszedł 


IX. tom 
DZIEŁ, WINCENTEGO POLA. 


F. H. Richter, 


wydawca we Lwowie. (2780) 


Laproszenie do przedpłaty! 


Nakładem Księgarni F, H. Rich- 
tera we Lwowie wychodzić będzie 


Mapa statystyczna 
Galic 


obejmująca rolnictwo, przemysł, handel 
i komunikacye, w 4 dużych arkuszach, 
drukiem kolorowym ozdobnie zagranicą 
wykonana, wraz z tablicami i tekstem 
objaśniającym, 
wypracowana na podstawie najaowszych 
danych urzędowych 
przez 
P. M. Bodyńskiego , sekretarza Izby 
handlowej lwowskiej 
iP. J. Michałowskiego, naczelnika 
biura statyst. kol. K. Lud. w Wiedniu. 


Oryginał tej mapy przeznaczony jest dla 
wystawy paryskiej 1878 r. 

Prenumeratę złr. 4 (cena 

po wyjściu z draku znacznie podwyż- 
szong będzie) nadesłać należy do 


Księgarni F. H. Richtera 
(2781-1-2) we Lwowie. 


Soeben publicirten wir den III. Theil unseres 


CATALOGUE 
de la littérature frangaise moderne 


enthaltend : 
Histoire, Géographie, Droit, 
ze” Economie politique. 

Dieser Katalog, welcher etwa 1000 der be- 
sten Werke aus den genannten Wissenschaf- 
ten aufführt, wird an Bücherliebhaber auf 
R gratis versendet, ebenso wie 
die früheren yon uns herausgegebenen fran- 
zösischen Kataloge: (2778-1-3) 

I. Livres d’etrennes. Beaux Arts. 
„Livres pour la jeunesse. 
TI. Religion. Philosophie et morale. 

Wien, November 1377. 

Faosy & Frick 


k. k. Hof-Buchhandlung, Graben 27, 


Dobra ziemskie 


rozległości 2,400 morgów, w Kréle- 
stwie Polskiem, o 4 mile od granie 
Galicyi odległe, są do sprzeda- 
nia lub do zamiany na dom 
lub mniejszy majątek w Galicyi. — 
Wiadomość pod literami ®. J. poczta 
Radłów. (2814-1-3) 


| ZZ 


Od Igo lipca 1878 r. 


oszukuje sig dla 52 batoliozu obrony kra- 

owej dwóch mieszk; ń cficerskich, 2 lub 3 

pokoje ta kansel:rye i lokale do umieszeze 

nią 30 żełnierzy. — Refiektujące osoby raczą 

się zgłosić w bieżącym miesiącu do komendy 

52 batalionu z propczysyą ku lub pis. mną. 
( - 


TANIE I DOBRE 


machiny gospodar. rolnicze 


jak 
młocarnie ręczne 
z amery®. systemem sztyftowym po złe. DO 
sieczkarnie 
na trojaką długość cięcia. . . po złr. BH 
większe, odpowiednio droższe, 
gnojówki do obracania 
włącznie z 8’ pompą ssącą . po zir. BS 
poleca 


Antoni Hurych 


w Pradze, Herrengasse, 
„2 Amreln.“ (2700-1-3) 


dzkatułki grające 


4 do 200 sztuk grające z uczuciem lub bez 
uczucia, mandoling, bgbenkiem, dzwonkami, 
kastanietami, głosy niebiańskiemi, grg na 


Tabakierki grając 


2 do 16 sztuk grające, następnie necesery, 
podstawki na cygara, domki szwajcarskie, 
albumy fotograficzne, teczki do pisania, pu- 
dełka na rękawiczki, ciężarki do listów, Wa- 
zoniki do kwiatów, tytonierki, cygarówki, 
stoliczki do robótek, flaszki, kufle na piwo, 
porhnenetki, stołki itp. wszystko z muzyką. 
wsze najświeższe rzeczy poleca 
J. H. Heller w Bernie 
(w Szwajcaryi). 
Wszelkie polecone rzecz , nieopą- 
trzone w moją Ära sg ran Den 


kazdemu hezpoétodnis sprowadzenie, illustr. 
cenniki posylam oplatnie, (2801-1-4) 


| 106} rano. 


Oxcionkami Drukarni „CZASU.“ 


CZAS s Środy 14 Listopada 1877. 


Pann z dobremi świadectwami, znająca 
; a krawiecczyznę i gospodarstwo wiej- 
skie, życzy sobie objąć miejsce w mieście lub na 
wsi. Wiadomość pod lit. 6. NE. przy ul. S. Jana 
pod L. 304 na I. piętrze w oficynie. (2817) 


Uczennica Konserwatoryum paryskiego 


udziela lekeyj śpiewu i ness party] oper. 
Adres; ulica Sławkowska Nr, 269, I. piętro, 


DEE” W SKŁADACH WIN 
ue” | Foderowicza w Krakowie 


jest do sprzedania po zniżonych 
cenach znaczna ilość beczek 
próżnych z wia węgierskich, 
austryackich i francuskich — 


HANDEL POD FIRMĄ 


F. Bruno Hahn w Krakowie 


polecą 
. roboty ręczne kobiece 
na suknie i płótnie, zaczęte, ukończone lub oprawne, wszelkiego rodzaju; 


roboty krzyżowe na kanwie niolanej i papierowej własnego wyrobn, 
któreto przedmioty współzawodniczą z zagranicznemi, co do gustu również i czystego 


ue 
y 
EF" 


u P. Łukaszewicza. (2810°1-3) | wyrobu, a ceny tychże są o tyle zniżone, że żaden z zagranicy s rowadzający nie jest miary od 130 do 750 litrów 
Fi h i w stanie konkurencyi, er: TH (2678-3-6) (2766-2-6) 
sharmonia APARATA KOSCIELNE : : 
ze zmianami, siina w głosie, do sprze- | zaczęte na kanwie, jakoto: ornsty, stuły, poduszki, zasłony, antópedia, obrazy $. i inne. Skład ubiorów damskich 
dania. Ulica Krzywa, Kleparz, Nr. 168.| Wszelkle zamówienia wohodząco w zakres robót haftowanych przyjmuje J. Fadena 


i szybko jak również starannie wykończa. 
Desenie papierowe 
do robót krzyżowych i do poszywania siatek; również je wypożycza. 


niciane, wełniane, papierowe biała i kolorowe, Jawa i lniane do haftowania serwet, 


WLOCZKI I WEŁNY k inning ni f 
w kilku grubościach, lekko farbowane, w najlepszym gatunku i znacznym zapas e, również AMIENICA pigtrowa W Podgórzu 
wełnę Mohair z pięknym połyskiem, do robót szydełkowych w motkach i kłębkach. | „ najcelniejszym miejscu położora, z 6 
} Pr zybory do haftu jakoto: sklepami, z zajazdem, ke gościnnemi, 
sznelki, pelle, filozele, kordonki, złota i półzłota, paciorki w kilku grubcáciach i wszelkie | oficynami, dużym podworcem i nadto o- 
inne przybory do aplikacyjnych robót. bszernym miejscem do budowania w po- 
dworcu, w zupełaie dobrym odnowionym 


W znacznym zapasie 
á Sr. A P Sah = E AE stanie, bez pośrednictwa za gotówkę do 
igły, nici, bawełny, jedwabie, guziki do koszul i ubrań, tas'emki, sznurki itd. sprzedania. Frankowane listy przyj. 


Raeóby na drzewie, koszyki, story patyozkowe gotowe i Skład zabawek dla dzieci, moja się pod i. ma ED. poste sexta 


Powyższe towary poleca tylko w dobrym Be i po najumiatkowafiszych cenach. | Podgórze przy Krakowie. (2752-3-3) 


Otrzymał szklanną sleozko rżniętą stalowego, brązowego i mienigcego połysku. mm 
łyn wodny 


o trzech złożeniach i jagielnik, wraz z za- 
budowaniami i gruntem w rozmiarze pięć 
morgów, położony o 11/4 mili od Krakowa, 
jest z woloój ręki do sprzedania. — 
Bliższój wiadomości udzieli właściciel tegoż 
Jakób Krawczyk w Skawinie. (2758-2-3) 


(2816-1-3) 


Kamienica 2-piętrowa 


pod L. 198 przy ulicy Ś. Anny, cbok ho- 
tela „Victoria“, w dsbrym stanie, obciążona 
długiem amortyzacyjnym, jest do sprze- 
dania. Bliższa wiadomość w binize Wgo 
adwokata Markiewicza. (2808-1-3) 


Licytacya. 
L. 8846. — (2783-1-2) 


Celem zabezpieczenia na rok 1878 
względnie tąkże na rock 1879 i 1880 
dostawy żwiru porfirowego z kamienio- 
łomów w powiecie chrzanowskim istnie- 
jących, wedle próbek z ofertą przed- 
łożyć się mających przez przedsiębiorcę 
na konserwacyę drogi krajowej: 

I Baranskiej od Krakowa do 
Barana 15 kilometrów, pryzm dwu- 
metrowych 146) w cenie kosztory- 
sowej ; 

I. $zląskiej: 1) w oddziale kra- 
kowskim od Krakowa do Lisrex 12 
kilometr., pryzm dwametrowych 685 
w cenie Łosztorysowej złr. 5291 
ct. 25; 

2) w oddziale chrzanowskim od Li- 

szek do Chełmka 26 kilometröw, 

pryzm dwumetrowych 980 w cenie 

kosztorysowej zł . 4452 et. 50, 
odbędzie się tylko w jednym term‘nie 
daia 21 listopsda r. b. o godzinie 11 
zrana w kancelaryi Wydziału powisto- 
wego w Krakowie licytzcya przez oferty 
pisemne. 

Najdalej do godziny 12 w południe 
dnia 20 listopada b. r. przed- 
sigbiorey wnieść mają pisemne oferty 
50-centową marką stemplową opatrzone 
z dołączeniem wadyum 100/, ceny fis- 
kalnej wynoszącem, należycie opieczę- 
towane; :arszem także złożyć mają 
w kancelaryi Wydziału powiatowego 
próbki po:fiu z oznaczeniem kamie- 
niołomu z którego d: stawe chcą usku- 
teczniać. 

Ocenienie jakości próbek i otwarcię 
ofert przez komisyę licytacyjną nastąpi 
dnia 21 listopada r. b. o godzinie 11 
zrana. 

Dostawa żwiru keZdorocznie usku- 
tecznioną być ma najdalej do końca 
września. 

Szczęgółowe kosztorysy i warunki 
dostawy przejrzane być mogą w go- 
dzinach urzędowych w kancelaryi Wy- 
działa powiatowego (dom „pod Murzy- 
nami* Nro 348, I piętro, róg ulicy 
Floryańskiej i placu Maryackiego w 
Krakowie. 

Z Wydziału Rady powiatowej. 
Kraków dnia 8 Listopada 1877 r. 


_ przy ulicy Grodzkiej w Krakowie, 
jako jedyny pod względem doboru materyi, 
gustownego kroju i umiarkowanych cen, 
najrzetelniej polecam. 
(2751-3-3) 


Janiszewski, 


Słynnie mand, wszelkie pe wyroby przewyższające 
c. k. uprzyw, 
regulacyjne i wentylacyjne 


piece do napełniania 


fabryki (2608-1-) 
R. 


GEBURTH 
w Wiedniu, VII 


©. k. nadwornego maszynisty, = 
dni , Kalserstrasse Nr. 71, Iii: 
są tamże i w następnych składach do nabycia: ii. | 
u p. W. Blinda, I., Parkring Nr. 20; u p. M. Beera, L, Bauer- i 
markt Nr. 11 i u p. Hoerner & Dantine, I., Oporngasse Nr. 2, Twa. 
Zamówienia na, prowincye będą pace za zaligzkg wykonane. 
Bliższe szczegóły w illustrowanymi cenniku. 


gli 
LM 


OC Oe MER GO ESOS 


X y 
0 NE Ważne Be © 
dla Szan. PP. właścicieli A 
gorzeln, piekarń, cukiern 


3 d. 
Drożdże prasowane 


A r fabryki PP. Mautnera i Syna 
w Wiedniu, uznane jako najsilniej- 
sze i najlepsze w Europie, ho wszel- 
kie inne patunki najmniój o 50%, 
w dobroci przewyższają; pray 
chodzą codzień Swieño 

0 Krakowa, wyłącznie 

6 handlu Jana Nagia 
przy główym Rynku. — 

amiejscowe zamówienia uskute- 
(2232 10-) 


Tak pee we wszystkich rzeczach przyroda dałe 
nam obok mnóstwa chorób, także środki przeciw nim |, 
Twierdzenie to znajduje w Dr. Fryder. Lengiela || 
balsamie brzozowym zupełne poświadczenie. Skutki jego 
nznane są jako znakomite wedle licznych obserwacyj wielo | 4 
bardzo cenionych lekarzy W całój Eutopie. W ostatnim | 
czasie donosi między innemi także em. „AO. 

c. k prokurator uniwersytetu i med. Dr. p. 
Pro. Raspi w Wiedniu 


o Dra Fr. Lengiela balsamie brzozowym 


astępnie : 
„sikacyonalnie A BA pierwiastki te- 
go kosmetyku są dia pięknćj płci niezró- 
wnanćj dobroci i skuteczności. o szyb: | ¢ 
kiego i zupełnego wygładzenia ustroju | 4, 
cery po przebytćj ospie balsam ten jest A 
jedynym.‘ 
_ Po każdorazowem używaniu odpada prawie niezna» 
prow i ze skóry, m choroby cery, jak: opalenie 
¡ od słońca, piegi, w , plamy, rzuty, nienaturalna i m i i 
czerwoność twarzy, blizny ospowe, liszaje, Charebiifie wy. Piw Er że 6 6, ech ts zaa Bran 
gladajaca cera itp. powoli zupełnie ustępują. Z wszelkiem Ą KŻ ye ZMUSAANY: Pray: Wy- 
«| bezpieczeństwem może być balsam brzozowy przez każ- | *onapiu wlasnéj fabryki kapeluszy słomko- 
dego użytym. (2481-19-20) | wych sprowadzić do swoich w ruchu będą- 
i Balsam brzozowy napełniany jest w słoiki porcelanowe i opatrzony w kilkokolorowe etykiety cych maszyn z najsławniejszój fabryki z 
jak powyższe odbicie, na co zważać należy celem ochronienia się przeciw naśladowaniom. Drezna maszynistg; gdy jednakże dla niego 


Cena słoik i ¿ + 1:50. Mins 
Skład : że wer ee 5 ‘i = pate is lt dostatecznego zatrudnienia niema, ogłasza 
»P y niniejszem, 1% wszelkie maszyny do szy- 
Pierwsza nagroda 


ola jakiogobadz systemu w bern 
Nagrodą od znaczone 7 czasie | za najtańszą cenę naprawlaó 
przez c. k. rząd wyłącz. uprzywilow. wielokrotnie | 3 wielkie srebrne 
wypróbowane, jedynie i wyłącz. za dobre uznane medale. 


się podejmuje. 
_ Oohrony przeciw przeolagom powietrza do okien I drzwi, Jan Gella, 
które z owodu niezrównanój doskonałość , jakoteż w uznaniu wybornéj własności i tanich cen 
przez sędziów wystaw przemysłowych wszystkich narodów 1 i 3 wielkiemi srebrnemi 
i odznaczone zostały. Prócz tego uznał Jego Ces. Mość Cesars Aleksander 
wne, odznaczyć mnie ces. ros. slotym medalem zasługi do noszenia 
“ Ochrony te przeciw przeciggom.powietrza 84 wyrabiane z 
(w białym czerwono-brunatnym i dębowym kolorze) według barwy pokostowanego okna. Prze- 
wyższają one wszystko dotychczas używane, gdyż każdy choć najmniejszy przeciąg powietrza. 
zostaje ominiętym, a drzwi i okna może każdy według upodobania otworzyć. Przyrząd jest tak 
łatwym, że każdy sam moze go zastosować. — Cena za cylin do okien białe za metr 5 cnt., 
czerwono-brun. i dębowe 61/, c.; do drzwi białe 7Y, i 13 c,, czerwono-brun. i dob. 19 i 14 c. 

Na okno éredniéj wielkości wystarczy zakupić najwy2éj za 50 ent. 

Zamówienia z prowineyi tak Częściowo jakoteż hurtownie wykonywają się jak najspiesz- 
niój, a przy zamówieniu uprasza się podać dokładnie ilość okien i drzwi, poczem przysłaną bę- 
dzie odpowiednia potrzeba. Do każdćj przesyłki dołącza się zawsze opis użycia. (2499-7-11) 

Wiedeń, Kolowratring Nr, 18 e. k. nadworny skład fabryezny 


h 
4 


H 
a 
: 


czniają się spiesznie. 


Pierwsza nagroda 
3 złote 
medale. 


fabrykant kapeluszy słomkowych 
ulica Floryańska Nr. 851. 


Herbatę, rum i wino 


hurtownie i częściowo, najlep. i najtaniój sprzedaje 


A. M. Mandi 
król. pruski dostawca dworu w Bernie (Brünn). 
Rosyjska herbata familijna od złr. I de 
alr. 3:50 za Y, kilo. 
Karawanowa herbata mandarynowa od 
air. 4 do złr. 7 za Y, kilo. 


ar i me- 
rosyjski sa stoso- 

‘ty erderse S. Stanisława. 
Bawełny, obciągnięte lakierem 


Ochrona Nadzwyczajna 
przeciw J. Pop elarz, 5 0826 Ay dność 1. kil 
zaziębieniu. c. k. nadw. dostawca ochron przeciw przeciągom powietrza. | aliwa R ki po i A (2439 9-) 
i zsyłki za zaliczką. — Cenniki darmo. 


Q 

RI 

¡Du Docteur CLIN 

LAURÉAT DE LA FACULTÉ DE MÉDECINE 4 PARIS 
(PRIX MONTHYON) 


— 
KARSDAŁ! E PIGUŁKI wio 
z Bromku kamforowego używają się | 
w słabościach muzgu i nerwów, cho- | 
robach serca i pe oddecho= 
wych, aszczególn : 
| Astmie, Bezsenno: 


H , 
Obtedzie, 
gliwosciach 


Ww 
BROMURE DE CAMPHRE % 


świeżych 
stanowi 
ym 


jscu fa- 
przyzwy- 


odznacza się obok na- 
(2611-3-12) 


, ża jest prawie 
Główny skład w Wiedniu ma P. Eokardt 


sjemuy oliwkowy smak i może 


o strawionym. Dzieci 


ellen 


r 
zczególaiéj tem przed 


z 


przyrządzany we własnych fa 
sów i na samem mię 


0 
gatunkami tranu 


| W PARYŻU u p. OLIN et O*, ul. Ras 
cine, 14; w Warszawie, w składach | 
| materyałów aptecznych pp. Mrozo« | 
| wee Zeuschnera Szymańskiego | 
et C* i Lilpopa ; we Lwowie, w aptece 
| p: Mikolascha ; w Krakowie, w apte. 
ach pp. Trauczynskiege i Redył 


II. Hsumarkt 7. 


Cena flaszki 1 złr. w. a. 
Główny skład w Srakewie u pp. 


gr M 
b miętu 
Stockmara apt., W. Redyka apt.; w New 
Sączu u p. Romana Jakubowskiego apt. 


ji 


"Pó 


ó 


llera na wyspach Loffodzkich ze 
i do flaszek napełniany, 


ybko do niego, a dla wielu osób 


z 
a 


m, posiada prz 


być przez każdego łatw 


ych wątr 


(2545-70-) 


DE” Ayaan XZSMYAIA ANAGAL WOYINGOMYZ 
“FOdSM WIMLSAZSM MIOHZAd 9ŁST FBTYS(TIATATYTIA HIMVISAM VN 


Trax ten starannie 


brykach Mö 


Plac pusty w objgt Sci 250 sązni C] 
przy ulicy Taniej w bliskości 
kolei, jest każdego czasu de wynaję- 
cia. Bliżcza wiadomość u Bernhar- 
da Kornbluma przy ulicy Ogro- 
dowej pod Nr. 145, (2762-3-3) 


turalnej blado - żółtej barwy s 
wszyatkierai innemi 


najiepsz 
bezwonny 
czajsją się s 
on łazocie. 


brykacy 
E 


ORFEVRERIE CHRISTOFLE. 


; Odznaczenia OLZA FABRYKI MARQUES DE Przybory stołowe z alfenidu 
; QUE i 
Wykładowi Buchhalteryi || pge pima: wPARYZUIKARLSRUHE rs en | Sort stalowe | 
pojedpaczć, i podwójaćj kupieckićj, arytmo- siase ng ALFE dyplom Honorowy 1873 r. | ne T 
tyki, korespondencyi handlowój, oraz nauki elki h w Wiedniu. Berwisy do kawy i herbaty. 
o wekslach, poźwięczii 2 oda codziennie. Er Karlsruhe 1861, Na NIDE ed reki 


Szczegółowe przedmioty 
dla hoteli, statków parowych 
i kawiarń. 
Posrebrzanie i pozłacanie 
wszelkich przedmiotów. 


ae; medal zasługi, 
ondyn 1862, 

dwa medale „for excellence,“ 
Paryż 1867, hors concours. 


Centralny Skład: | 
CCHRISTOFTE) W Wiednia, Opernring 5 w Wiedniu. | 
Zwracamy uwagę Publiczności na to, że wszystkie przedmioty naszéj orfévrerie 
oznaczone są naszym stemplem fabrycznym i nazwą a na każdój sztuce podaną 
w kładzi A jest waga srebra. 3 
naszym składzie odbywa się sprzedaż po stałych cenach fabrycznych naszój taryfy, — Ilustrowany cennik darmo; każde zamówienie bezpośrednie 
punktualnie będzie wykonane. (943.28.) 


Cwiezenia w utrzymywaniu ksiąg handlo- 
wych i korespondencyj, odbywać się będą 
co niedziela. (2656-5-10) 

Zgłoszenia przyjmuję od godziny 86j do 


J. Weisziitz 
przy ulicy Ś. Jana pod Nr. 301. 


mh 


sig odwrotng pocztg. 


A mający 30 lat, żonaty, poszu= 
gronom kuje miejsca przy gospodar- 
stwie jake rzgdca lub rachmistrz od 1go Stycznia 
1878 r. Na żądanie żona może udzielać lekcyj ję- 
zyka francuskiego i niemieckiego. Adres: IL. Rh. 
poste restante R udnik. (2761 3-8 


RASY 


ognlotrwale 


Fryderyka Wiesego 
nabyć można w Krakowie jedynie 


w Agenoyi dla Rolulków 
8, Mikuckiego 


w Krakowie pod Nr. 28. 
(2507-43-) 


CLAYTON 6 SHUTTLEWORTH 


fabrykanoi maohin rolniozych 


w Krakowie, Rynek L. 28 
polecają PP. Rolnikom 
Młecarnie sztyftewe ręczne, 
Młecarnie sztyftowe i cepowe, 
kieratowe stałe 1 przewozo- 
we, z wytrzęsaczami słemy 
lub bez tychże, 

Kieraty różnych rezmiaréw, 
stałe i przewozewe, 

Młynki do czyszczenia zboża, 

Cylindry Pernoleta do oddzie- 
lania ze zboża kakelu, wil- 
kai wyezki, 

Srótowniki do zboza, 

&niotewniki do zboża i ma- 
kuch, 

Szarpacze i krajacze różnege 
gatunku do buraków, 

Sieczkarnie różnćj wielkości, 

Sikawki, pompy itd. 

Illustrowane katalogi na żądanie 
bezpłatnie i franco. (2508-12 ) 


WARSZTAT 
NAPRAW 


Kleparz, ul. Krzywa Nr. 89a. 
PEŁNOMOCNIK 


St. Mikucki 


Agencya dla Rolników 


w Krakowie, Rynek l. 88. 


HERBATY 


w różnych wyborowy:h gatunkach, nad- 


szedł znów Świeży transport do handlu 


podpisanego i sprzedaje się po dotych- 
czasowych cenach t. j. od złr. 2 do 8 


(1767-18-24) | za 1 funt wagi ros. czyli 400 gramów. 


Zamówienia zawiejssowe uskutseznia 
(2718-4-6) 

Biorgeym 10 funt. naraz, dodaje się 
1 fant gratis tytułem rabatu. 


Józef Riedel. 


Śliwki i powidła 


świeże, prawdziwe tureekie, otrzymał nowo 
założony handel towarów korzennych i norymberg. 


HH Kretschmer 


Prooh herbaolany najlepszy po złe. 1-25 [róg Rynku i ulicy Szewskiej pod L. 24, w domu 
hr. ris Pa Wodzickiego i takowe sprzedaje po 
najumiarkowańszćj cenie. 


(2468-9-10) 


Dzwonki elektryczne 


(telegrafy); podejmuje się urządzenia 
takowych po hotelach, domach prywat- 
nych, na miejsen i w okolicy, po u- 
miarkowatych cenach, ręcząc za każdą 
robo e. (2622-7-. 0) 

Dzwonki, druty i wszelkie przyrzgdy 
nabyć można w pracowni przy ulicy 
Sw. Anny Nr. 199 za hot. Victoria. 


W. Mosydarshi. 


Realnosé 


pod Nr. 571 + Bochni przy górnym 

Rynku, skład:jąca się z domu o sześciu 

pokojach i dwóch kuchn'ach, dwóch stajni, 

drewutni i wozowni, z obszernym podwor- 
com — 1 


Kamienica 
murowana, jednopigtrowa, pod Nr. 14 w 
Basle, składająca się z sześciu obszer- 
nych pokoi, podworcą i ogrodu — sq zaraz 
do sprzedania za przystępną cenę. 

Bliższej wiadomości udziela właściciel 
ustnie lub pisen nie Dr. Antoni Serafin - 
ski w Krakowie, plac Franciszkański 
Nr. 148 I. piętro, (2754-3-3) 


Dom piętrowy umeblowany 


do wynajęcia w całości 
lub częściami. — Wiadomość na 
miejscu, Piasek, ul. Biskupia 
pod 1. 119 obok PP. Wizytek. 


2635-10- 


Odpowiedzialny rządca drukarni Józef Łakociński. 


A A A—  ——_— 


p Ae 5 


